Protokół Nr 2/24
posiedzenia Komisji Bezpieczeństwa i Środowiska

w dniu 26 listopada 2024 r. 

które odbyło się w Starostwie Powiatowym w Mińsku Mazowieckim
Lista obecności stanowi załącznik nr 1 do protokołu. 

Porządek obrad: 

1. Otwarcie posiedzenia.

2. Przyjęcie porządku obrad. 
3. Przyjęcie protokołu poprzedniego posiedzenia. 

4. Stan bezpieczeństwa w powiecie mińskim.

5. Omówienie materiałów i projektów uchwał na VI sesję Rady Powiatu.

6. Sprawy różne.

7. Zamknięcie posiedzenia. 


Ad. 1 
Posiedzenie otworzył Przewodniczący Komisji, pan Łukasz Bogucki. Powitał zaproszonych gości oraz radnych. Stwierdził obecność wszystkich członków Komisji, co stanowi wymagane quorum. Powiedział, że oprócz przedstawiciela Komendy Powiatowej Policji, w posiedzeniu uczestniczą przedstawiciele rolników z gminy Mińsk Mazowiecki, którzy chcieli poruszyć temat odstrzału dzików.

Ad. 2 
Komisja Bezpieczeństwa i Środowiska jednogłośnie przyjęła zaproponowany przez Przewodniczącego porządek obrad.
Ad. 3
Komisja przyjęła protokół poprzedniego posiedzenia.
Ad. 4

Pan Kamil Dąbrowski z Komendy Powiatowej Policji w Mińsku Mazowieckim, powiedział, że w ostatnim czasie zarówno na terenie powiatu, jak i całego garnizonu warszawskiego, można zauważyć zwiększone zagrożenie włamaniami i kradzieżami, a także oszustwami internetowymi (inwestycje, kryptowaluty). Zwrócił też uwagę na prowadzone działania w celu ograniczenia zjawiska wyścigów samochodowych. Kontrolowane są pojazdy na parkingach przy centrach handlowych w czasie, gdy miłośnicy motoryzacji zbierają się na nich i często zatrzymywane są dowody rejestracyjne. 
Radna Alicja Cichoń zapytała, w jaki sposób policja działa na tych parkingach, które są terenem prywatnym, czy zarządca terenu dokonuje zgłoszeń. 

Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że kontrole pojazdów są przeprowadzane w momencie wjechania na drogę publiczną, a w przypadku spożywania alkoholu np. na terenie  Kauflandu, jest podejmowana interwencja i nakładane są kary. 

Przewodniczący zapytał o problemy dotyczące braku kadry.
Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że Komenda boryka się z problemami kadrowymi tak, jak każda jednostka, szczególnie w garnizonie stołecznym. Obecnie duże zainteresowanie służbą w policji przejawia młodzież, z powiatu mińskiego kilka osób jest skierowanych na kursy podstawowe. Widoczne jest też zainteresowanie policjantów z ościennych garnizonów pracą w mińskiej komendzie.

Radna Alicja Cichoń powiedziała, że jest w kontakcie z Komendą w zakresie bezpieczeństwa w ruchu drogowym, zwłaszcza w południowej części miasta. Wyraziła słowa podziękowania dla dzielnicowej za jej pracę w rejonie ul. Sosnkowskiego, gdzie jest duży problem z łamaniem zakazu zatrzymywania się na odcinku od skrzyżowania ulic Sosnkowskiego i Wesołej do placu budowy Remex. Jest tam również problem z przekraczaniem prędkości. Patrole drogówki mierzą prędkość przy tunelu, ale warto również kontrolować odcinek od ulicy Mirosza do tunelu, w szczególności od terenu zabudowanego w kierunku tunelu, ponieważ kierowcy rozpędzają się tam, a ścieżka rowerowa nie jest na całej długości ulicy Sosnkowskiego, więc niektórzy rowerzyści jeżdżą chodnikiem. Ponadto zdarza się, że kierowcy wjeżdżają przy przejściach dla pieszych i parkują na zakazie. Podziękowała poprzedniemu Zarządowi Powiatu oraz dyrektorowi Zarządu Dróg Powiatowych za zamontowanie dwóch słupków przy jednym z takich miejsc, które uniemożliwiają takie zachowania. 
Radny Piotr Ładno zapytał, czy poprawiła się sytuacja na parkingu naprzeciwko Starostwa, gdzie wieczorami przyjeżdżały samochody, a zgromadzone tam osoby piły alkohol. Mieszkańcy skarżyli na zakłócanie ciszy nocnej. Być może to jest to samo towarzystwo, które przyjeżdża pod Carrefour. Następnie zwrócił się o patrolowanie odcinka drogi Siennica – Wólka Dłużewska w celu poprawy bezpieczeństwa.

Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że 2 lata temu było dużo interwencji na Kościuszki 2 w związku z zakłócaniem ciszy nocnej, ale to zjawisko zostało raczej wyeliminowane, gdyż w ostatnim czasie nie było tam zgłoszeń. Być może ta grupa przeniosła się na parkingi centrów handlowych.

Przewodniczący zapytał, jak duża jest skala zwiększenia zdarzeń związanych z włamaniami. 

Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że w dużej części są to włamania do garaży wolnostojących i nieruchomości na uboczach.

Radny Piotr Stępień zapytał o interwencje policji w szpitalu powiatowym, bo jak wiadomo w okresie wakacji było bardzo dużo interwencji w sprawie osób nietrzeźwych w szpitalnym oddziale ratunkowym. 

Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że takie interwencje się zdarzają, a ich zmniejszenie jest zauważalne po zmianie godzin otwarcia sklepów, ale trudno powiedzieć, czy ogólnie tych zdarzeń jest więcej czy mniej.
Radny Bartłomiej Czajka zapytał o statystyki dotyczące dystrybucji narkotyków i wykrywalności tych przestępstw w powiecie mińskim w porównaniu do innych powiatów w garnizonie warszawskim.

Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że to pytanie przekaże Komendantowi.

Przewodniczący zapytał, czy skala cyberprzestępczości zwiększa się czy zmniejsza. W mediach często są przekazywane informacje o działaniach takich przestępców. 

Pan Kamil Dąbrowski stwierdził, że z jego obserwacji wynika, że ta skala się zwiększa, bo przestępczość przeniosła się do internetu i jest ona trudniejsza do ustalenia. 
Radny Piotr Stępień nawiązał do przekazanej wcześniej informacji o brakach kadrowych w Komendzie i zapytał, czy dotyczy to również komisariatów np. w Kałuszynie czy Halinowie.

Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że braki kadrowe występują w całym powiecie i całym garnizonie. 

Radny Antoni Tarczyński dodał, że na jednym ze spotkań była mowa o brakach w granicach 20%, co przekłada się na wzrost zagrożenia bezpieczeństwa. Policjanci mogą brać dodatkowe dyżury, ale w którymś momencie stwierdzają, że ich organizm już im na to nie pozwala. Przekazana informacja o zainteresowaniu policjantów z sąsiednich garnizonów służbą w mińskiej policji jest dobrą informacją, bo mogą oni od razu podjąć pracę. Natomiast nowe osoby muszą przejść odpowiednie przeszkolenie i dopiero wtedy są dopuszczane do służby. Obecnie jest duże zainteresowanie klasami mundurowymi, ale nie ma pewności, że uczniowie w przyszłości podejmą tą niełatwą służbę. Jest to perspektywa kilkuletnia, ale jest nadzieja.
Radna Alicja Cichoń powiedziała, że ostatnie lata pokazały, iż więcej chętnych jest do wojska niż do policji, ponieważ w wojsku jest lepsze uposażenie i inne dodatki. Następnie zapytała o patrole w parku miejskim w Mińsku Mazowieckim. Kiedyś była przekazywana informacja, że były tam patrole nieumundurowanych policjantów. Zapytała, czy ten teren jest traktowany priorytetowo, tym bardziej, że o tej porze roku o godzinie 16 jest już ciemno, jest tam dużo młodzieży i dochodzi do niszczenia mienia. Być może sytuacja się poprawiła na skutek kontroli. Zapytała również, czy udało się schwytać dewastatora cmentarza żydowskiego. 
Pan Kamil Dąbrowski powiedział, że rejon parku miejskiego jest kontrolowany w zależności od tego, jak pozwala czas związany z interwencjami na mieście. W odniesieniu do dewastacji cmentarza stwierdził, że przekaże to pytanie do prowadzącego postępowanie.
Radny Jerzy Gryz poinformował, że w parku jest trochę spokojniej, ponieważ młodzież przeniosła się do skateparku miejskiego. Zgłosił potrzebę interwencji na skateparku, ponieważ dochodzi tam do demolowania infrastruktury oraz potrzebę interwencji na targowisku miejskim. Targ jest strefą z zakazem wjazdu, który nie jest przestrzegany i łamanie przepisów staje się tam normą. Zwrócił też uwagę na nagminne omijanie autobusów przy przystankach autobusowych, co też jest zabronione. Wspomniał o problemach komunikacyjnych  w rejonie ulicy Chełmońskiego i ulicy Budowlanej, objazdu do drogi nr 50 przez nowe miasto oraz kolizyjności skrzyżowań w okolicach ulic Nowego Światu i Świętokrzyskiej oraz zakorkowanych ulicach Warszawskie Przedmieście i Chełmońskiego. Następnie odniósł się do zasobów mieszkań komunalnych i zapowiedział, że zgłosi się do Komendanta w sprawie poszukania rozwiązań i pomocy przy odzyskiwaniu niezamieszkanych lokali komunalnych. 
Radna Alicja Cichoń nawiązała do kwestii ruchu pojazdów na ulicy Budowlanej w Mińsku Mazowieckim, która jest częścią trasy komunikacji miejskiej. W godzinach szczytu dochodzi tam do kilkunastu minut opóźnienia, o czym pisała już w interpelacji do Zarządu Powiatu Mińskiego poprzedniej i obecnej kadencji. Poprosiła, aby Komendant zapoznał się z tą korespondencją, gdyż chciałaby poznać opinię Komendanta. 
Innych głosów nie było. 

Ad. 5

Pan Michał Karasiewicz, pracownik Wydziału Komunikacji i Transportu Drogowego omówił projekt uchwały w sprawie obowiązujących w 2025 roku wysokości opłat za usunięcie i przechowywanie pojazdu usuniętego z drogi oraz wysokości kosztów powstałych w razie odstąpienia od usunięcia pojazdu. Stawki są limitowane przepisami rozporządzenia.
Komisja jednogłośnie pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały. 
Pani Beata Gańko, Skarbnik Powiatu omówiła projekty uchwał dotyczące zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej na lata 2024 - 2028 i zmian w budżecie Powiatu na 2024 r.
Przewodniczący wskazał na dział 754, w którym jest wymienione dofinansowanie zakupu pojazdu osobowo-terenowego dla Komendy Powiatowej Policji oraz dofinansowanie narzędzi elektrohydraulicznych dla Komendy Powiatowej PSP i zapytał, czy to zostało już zrealizowane. 

Pani Beata Gańko stwierdziła, że umowy na zakup zostały podpisane.
Innych pytań nie zgłoszono.
Ad. 6
Przewodniczący poprosił przedstawicieli rolników o omówienie problemu, z którym się zgłosili do Komisji. 
Pan Maciej Gałązka, Radny Gminy Mińsk Mazowiecki, rolnik i producent bydła powiedział, że chciał przedstawić problem szeroko pojętej gospodarki łowieckiej na terenie powiatu mińskiego, w szczególności w południowej części gminy Mińsk Mazowiecki na terenie działania obwodów 382 i 401. Problem ten istniał już wcześniej, ale okoliczności takie, jak afrykański pomór świń zdeklasował w pierwszej kolejności pogłowie dzika do takiego poziomu, że w gospodarstwach nie było szkód i rolnicy mogli bezpiecznie gospodarować. Obecnie jednak na spotkaniach sołeckich poruszane są problemy bezpieczeństwa mieszkańców w związku ze zwierzyną łowną, przede wszystkim dzikami. Myśliwi dzierżawiąc dany teren, są za niego odpowiedzialni. Prawo łowieckie stanowi, że wypłaty odszkodowania dokonuje dzierżawca albo zarządca obwodu łowieckiego w terminie 30 dni od sporządzenia protokołu szacowania ostatecznego, od którego nie wniesiono odwołania, jednak jeden z rolników do dziś nie otrzymał pieniędzy za szacowanie z początku września. Rolnicy nie chcą szacowań, tylko chcą tego, aby gospodarka łowiecka w obwodach była prowadzona w taki sposób, żeby nie było szkód albo szkody były na minimalnym poziomie. Koło łowieckie nr 382 w ciągu roku robi tylko jedno polowanie zbiorowe, gdzie inne koła robią takich polowań 5 lub 6 w roku. Tym sposobem koło nr 382 ma 17 ha strat. Na każdym zebraniu sołeckim mieszkańcy podnoszą problem z pogłowiem dzika, który wchodzi w sady, ogrody, trawniki i pasy drogowe. Od 2019 r. z powodu zwierzyny łownej było 166 wypadków komunikacyjnych, w tym 187 obrażeń i 12 osób zginęło. Dla porównania wskazał koła łowieckie działające w gminie Latowicz, gdzie nie ma strat, bo zaangażowanie ludzi w kołach łowieckich jest odpowiednie i realizują swoje zadania łowieckie.
Pan Krzysztof Krusiewicz rolnik z gminy Mińsk Mazowiecki powiedział, że pracuje na 40 ha, z których w tym roku aż 5 było wykluczonych z dochodów (3 ha trawy i 2 ha kukurydzy. 1 ha kukurydzy w tym roku kosztował 8 tys. zł, a z 1 ha łąki można pozyskać od 10 do 15 belek siana (z 1 pokosu 3 tys. zł). Szacunkowo jego straty w tym roku wyniosły od 15 do 20 tys. zł. Przedstawił zdjęcia pokazujące zniszczenia na polach spowodowane przez dziki (załącznik do protokołu). 
Radny Jerzy Gryz powiedział, że widzi problem, dlatego prosi o sformułowanie konkretnych wniosków, na których Komisja będzie mogła podjąć swoje działania, jeśli będzie miała kompetencje wystąpić dalej z takimi wnioskami. 
Pan Maciej Gałązka zapowiedział potrzebę spotkania ze Starostą, który może wypowiedzieć umowę dzierżawy, jeżeli odstrzał nie jest realizowany w 80% planowanego odstrzału, bo według rolników inwentaryzacja zwierzyny jest mocno zaniżana. Rolnicy chcieli przedstawić właściwej komisji Rady Powiatu swoje problemy.
Przewodniczący stwierdził, że warto wystąpić do Starosty z wnioskiem i zapewne radni będą popierać wszelkie działania mające na celu zmniejszenie problemu.

Przedstawiciele rolników opuścili spotkanie. 
Pani Katarzyna Piotrowska, Dyrektor Wydziału Środowiska i Rolnictwa wyjaśniła Komisji, że umowy dzierżawy zostały z kołami zawarte półtora roku temu. Zgodnie z prawem łowieckim koła są wskazywane przez Polski Związek Łowiecki, więc Starosta nie wybiera tych kół. Wnioski Związku zawsze zawierają uzasadnienie, dlaczego określone koło powinno wydzierżawić dany obwód łowiecki. Starosta ma obowiązek wystąpić do wójtów i burmistrzów oraz Izby Rolniczej o opinię na temat kół, więc Starosta nie podejmuje sam tej decyzji. W odniesieniu do odłowu i odstrzału redukcyjnego zwierzyny, ustawa wskazuje wprost, że w przypadku szczególnego zagrożenia w prawidłowym funkcjonowaniu obiektów produkcyjnych i użyteczności publicznej przez zwierzynę, starosta w porozumieniu z PZŁ może wydać decyzję o odłowie, odłowie wraz z uśmierceniem lub odstrzałem redukcyjnym zwierzyny. Wydano już wiele orzeczeń dotyczących szczególnych zagrożeń ze strony zwierzyny, która bytuje na danym terenie, a nie zwierzyny migrującej. Przygotowany projekt decyzji trafia do uzgodnienia do PZŁ w celu wypracowania takiego samego stanowiska. Wydział prowadził sprawę wniosku o odstrzał dzików w Sulejówku, gdzie dziki przechodziły, niszczyły ogrodzenia i szły na zapachem pożywienia, ale PZŁ nie chciał podjąć tematu z uwagi na to, że to działo się w mieście. W tym roku była wydana 1 decyzja na odstrzał redukcyjny na ternie lotniska 23. Bazy Lotnictwa Taktycznego, czyli decyzja odnosiła się do zamkniętego terenu użyteczności publicznej. W okresie ostatniego półrocza nikt nie zgłosił się do Wydziału z problemem niewykonania planu odstrzału. Corocznie Wójtowie i Burmistrzowie opiniują roczne plany łowieckie i po weryfikacji mogą zwiększyć odstrzał. 
Pan Marcin Całka, Dyrektor Wydziału Zarządzania Kryzysowego i Spraw Obronnych przedstawił statystykę zdarzeń z dzikami od 2022 r. W 2022 r. były 2 takie zdarzenia, w wyniku których nastąpiła redukcja o 2 szt. na terenie gminy Mińsk Mazowiecki, w 2023 r. było 5 zdarzeń, a w 2024 r. 5 kolizji i 2 zgłoszenia pobytu dzików w Cielechowiźnie i Mariance. Następnie poinformował o szkodach spowodowanych przez afrykański pomór świń, gdzie największe żniwo zebrały gminy Mrozy, Kałuszyn, Latowicz, lasy cegłowskie i tereny do Mińska Mazowieckiego. Tereny Halinowa i Sulejówka były dotknięte w mniejszym stopniu w drugiej fali afrykańskiego pomoru świń, który wystąpił na terenie Warszawy. Zatem na terenach, o których była mowa, nastąpiła redukcja populacji dzika w sposób naturalny. Obecnie problem polega na tym, że dziki żywią się kukurydzą, co wpływa na to, że locha, która kiedyś miała jeden wykot po 3-4 warchlaki, teraz ma 3 wykoty po 10 warchlaków, więc populacja rośnie diametralnie szybko. W miastach można odławiać dziki używając klatek, ale przepisy związane z afrykańskim pomorem świń zakazują przemieszczania zwierzyny na inne tereny. Problem dotyczy również innych zwierząt, np. wiosną i jesienią, po zmianie czasu, na drogach powiatu ubijane są 3-4 sarny dziennie. Natomiast w dniu wczorajszym Wojewoda Mazowiecki wydał rozporządzenie w sprawie zwalczania ptasiej grypy, m.in. na terenie powiatu mińskiego w związku z wykrytym ogniskiem na terenie powiatu siedleckiego.
Innych spraw nie było.
Ad. 7
W związku z wyczerpaniem porządku obrad, Przewodniczący zamknął posiedzenie.

Protokołowała:

Agata Kaszubska






